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MORSKI
O głoszenia :

Ogłoszenia na 6tronie 6־łam od wiersza petyt. łub jego 
miejsca 10 grosźy Reki, za tekst wiersz 3-łam 20 groszy 
— Ogłoszenia skomplikowane z zastrzeżeniem miejsca oraz 
z nieczytelnym rękopisem przy każdym poszczególnym 
wypadku 20% nadwyżki. Ogłoszenia z innych krajów 
płatne tylko w walucie tychże. Za terminowy druk 

ogłoszeń administracja nie odpowiada.
Ogłoszenia przyjmuje się do godz. 9 przed poł.

Redakcja l Administracja: Chojnice, ni. Człnchowsha 13.
Pocztowe konto czekowe 201 032 

Konto bankowe: Bank Powiatowy, Chojnice.
Miejska Kasa Oszczędności, Chojnice.

TeL 44 Adres tełegr. ״ Dziennik Pomorski“, Skryt. poczt 33

M i c e ,  plotek 22 stycznia 1926 r.

Przedpłata :
2.20 zł.
2.30 zł.
2.30 zł. 
2.63 zł.

W ekspedycji miesięcznie 
Z odnoszeniem miesięcznie
W agencjach miesięcznie 
Przez pocztę już z odnoszeniem
W razie wypadków spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w 
zakładzie, strajków i t  p. wydawnictwo nie odpowiada za 
dostarczenie pisma, a abonenci nie mają prawa domagania się 

niedostarczonych numerów.

E o sb a ch  znów się .rusza.
Z pogranicza Prus Wschodnich nadchodzą niepo­

kojące wiadomości o coraz żywszej działalności woj­
skowej organizacji niemieckich. Pomimo kontroli 
aljanckich komisji rewizyjnych, organizacje te zaopa­
trzone są obficie w broń i amunicję. Ostatnio pow­
stała nowa organizacja pod nazwą ״Grenzschutz Ost״. 
na której czele stoi znany z dawnych występów po­
rucznik Rosbach.

K ra j bez k rótk ich  spódn c«ek,
Dn, 15 bm. weszło w życie w Grecji prawo, 

zabraniające osobom płci pięknej, w wieku powyżej 
14 lat, noszenia spódniczek krótszych, niż 20 ctm. po­
niżej kolana. Ojcowie i mężowie osób, nie stosujących 
się do tego, będą pociągani do odpowiedzialności. 
Policja wyznaczyła dwie specjalne inspektorki, których 
zadaniem jest baczyć, aby nowe prawo nie zostało 
łamane.

Prokurator sow ieck i mordercą.
W Żytomierzu aresztowano prokuratora miejsco­

wego sądu sowieckiego Nalechińskiego. Aresztowany 
winny jest morderstwa, którego dokonał na ulicy, bę­
dąc pijanym Po uroczystym obiedzie na cześć no­
wego prezesa żytomierskiego sowietu Nalechiński 
wyszedł na ulicę i zaczął strzelać do przechodniów, 
zabijając jedną kobietę i ciężko raniąc dwóch mężczyzn. 
A w a n tu ry  w  p a rla m e n c ie  w łoskim .

Uroczyste posiedzenie parlamentu, poświęcone 
uczczeniu zmarłej niedawno królowej włoskiej Małgo­
rzaty zakończyło się karczemną awanturą. Faszyści 
rzucili się z pięściami na członków partji ludowej 
t. zw. popolari, którzy byli obecni na posiedzeniu. 
Otoczono członków stronnictwa i wywiązała się zacięta 
bójka.

Kilkunastu posłów odniosło cięższe i lżejsze 
rany, jeden zaś został tak ciężko pobity, iż musiano 
go odwieźć do szpitala.

Sprawy gospodarcze.
U staw a o szkołach dokształcających.

Sejmowa komisja oświatowa po referacie pos. 
Mianowskiego przyjęła w drugiem i trzeciem czytaniu 
ustawę o publicznych szkołach dokształcających zawo­
dowych, z tym warunkiem, że art. 11, który ustala 
specjalny fundusz na potrzeby tych szkół, zostanie 
odesłany do rozpatrzenia komisji skarbowej.

Komisja oświatowa ustaliła, że na pokrycie wy­
datków, przewidzianych budżetem szkół dokształcają­
cych zawodowych gmina będzie płaciła jedną trzecią 
wydatków, jedna trzecia będzie pokrywana przez pań­
stwo, a jedna trzecia ze specjalnego funduszu samo­
rządowego.
Przeliczenie długów  przy  podatku  

m ajątkow ym .
W wypadkach gdy płatnik w zeznaniu do po­

datku majątkowego długi zaciągnięte w walutach b. 
państw zaborczych przeliczył niekorzystnie dla siebie 
wbrew przepisom § 8, część 2, rozporządzenia IV. Mi­
nistra Skarbu z dnia 1. stycznia 1924 r. (Dz. U B. P. 
Nr. 4) 1925 poz. 32) a w odwołaniu prosi o sprosto­
wanie tego przeliczenia w myśl zarządzenia Minister­
stwa Skarbu komisje odwoławcze winny prośby tego 
rodzaju traktować przychylnie przy rozstrzyganiu o d ­
wołań i przerachowywać wspomniane długp według 
kursu, jaki był stosowany w okresie czerwiec lipiec 
1923 r. O ile w danym okręgu wymiarowym ustalenie 
powyższego kursu napotykałoby trudności, należy sto­
sować przeciętny kurs w okręgu Izby Skarbowej.

Nowa taryfa kolejowa.
Z dniem 1 lutego 1926 r. obowiązuje nowa ta­

ryfa kolejowa za przejazd pociągami osobowemi, pos- 
piesznemi i t. d.

Opłaty za przejazd pociągami osobowemi lub 
mięszanemi oblicza się: na odległość do 50 kim. stre­
fami po 5 km. a ponad 100 kilometrów — kilome- 
trycznie od 51 do 400 kilometrów — strefami po 
10 kim., przyczem każda zaczęta strefa liczy się za 
pełną strefę.

Najniższa cena biletu wynosi opłatę, przypadającą 
za 5 kim.

Fałszywe wieśd o Piłsudskim.
j noszą się z f zamiarem czynienia rządowi obecnemu 

jakicbkolwiekbądź trudności.
Przestrzedz należy przed przyjmowaniem i roz­

szerzaniem podobnych wieści. Zdaje się, że są ludzie 
którym zależy na ustawicznem mąceniu opinji, gdyż 
coraz nowsze i banalniejsze rozsiewają wieści.

Niektóre gazety warszawskie podały alarmujące 
wieści w sprawie wywieranego rzekomo nacisku na 
ministra Żeligowskiego w związku z powrotem mar­
szałka Piłsudskiego do armji.

Z kół miarodajnych donoszą, że wieści te są zu­
pełnie fałszywe, gdyż ani Żeligowski ani Piłsudski nie

Nowy rząd
W Niemczech sklejono nareszcie rząd, którego 

skład jest następujący:
Dr. Luther — kanclerz Rzeszy,
dr. Stresemann — min. spraw zagr.,
dr. Kulz (demokrata) — min. spraw wewn.,
dr. Rheinhold (demokrata) — min. finansów,

1 niemiecki.
dr, Braun (centrum) — min. pracy, 
dr. Marx (centrum) — min, sprawiedliwości, 
dr. Gessler — min. Reichswehry, % 
Tinger (baw. partja lud) — min. poczty, 
Krono (niem. partja lud.) — min. komunikacji.

Manifestacje prze!
W moskiewskim teatrze kameralnym odbył się 

wieczór, poświęcony zmarłemu poecie Jesieninowi, 
mężowi Izadory Duncan. Przedstawiciel rządu so 
wieckiego Rotsztajn, wygłosił dłuższą przemowę, 
w której twierdził, źe Jesieninów był poetą rewolucyj-

:iw bolszewikom.
nym w zetknięciu się ze światem burżujów. Na to 
publiczność zaczęła gwizdać i wołać: ״Precz z mor 
dercami Gumiłowa i Josieninowa!“ Koła bolszewickie 
zostały tern zajściem ogromnie zaniepokojone.

Zatarg chińsl
Z Mandżurji donoszą o nieporozumieniach między 

władzami sowieckietni i chińskiemi w związku z prze­
wozem wojsk chińskich koleją wschodnią, stają się 
coraz ostrzejsze. Generalny konsuLsowiecki w Ch־ar 
binie zerwał stosunki z władzami chińskiemi, które

ko-sowiecki.
rozpoczęły politykę interwencji zbrojnej, w następstwie 
czego ruch kolejowy został wstrzymany. Władze ro­
syjskie zamierzają również nadesłać wojska dla ochrony 
sieci kolejowej.

Odczyty te odbywać się będą pod protektoratem pol­
skich uniwersytetów, towarzystw naukowych i literac 
kich, oraz związków polsko czechosłowackich.

Dotychczas ustalono następującą marszrutę: W 
Krakowie 2 lutego, w Zakopanem 4 lutego, we Lwo 
wia 6 lutego, w Lublinie 11 lutego, w Warszawie 18, 
w Poznaniu 21 lutego. Nie ogłoszono jeszcze terminu 
wygłoszenia odczytów w Częstochowie, Łodzi, Białym­
stoku i Bydgoszczy.

Wykłady prof. Szyjkowskiego są dalszym ciągiem 
agitacji na rzecz wzajemnego zbliżenia dwóch narodów.

Sprawy polityczne.
Csy F rancja  może zan iech ać  

zbrojeń?
Bankier amerykański Auld, były generalny rach­

mistrz komisji odszkodowań, odpowiadając na łamach 
 ,New York Heralda* senatorowi Borab, który twierdzi״
źe Francja mogłaby spłacić swoje długi, gdyby zmnie* 
szyła wydatki na wojsko, zapytuje, czy Francja może 
zaniechać obrony i przypomina, źe Stany Zjedno* 
dnoczone, które z uwagi na swą pozycję strategiczną 
nie mogą być tak łatwo zaatakowane, wydają na woj­
sko 2 i pół raza więcej, niż Francja.

25 w a lk  w Chinach
Wchodząca w skład armji Tsang Tso Lina kawa 

lerja Hei-Lung Kiana stoczyła na północ od Szangai• 
wąn pierwszą bitwę z awangardami wojsk Kuo Ming- 
Tanga. Tsang Tso-Lina wydał rozkaz zaatakowania 
Szangaiwan, po powzięciu decyzji poparcia Li-Ching- 
Lina w akcji zmierzającej do ponownego zajęcia Tien- 
Tsinu, przez wysłanie mu broni i amunicji.
N«we od zn aczen ie  Paderew skiego.

Akaderaja francuska w uznaniu zasług Ignacego 
Paderewskiego zarówno jako wielkiego muzyka, jak 
i wybitnego męża stanu wybrała go na dorocznem 
swem posiedzeniu członkiem sekcji sztuk pięknych. 

B ezrobotn i w B er lin ie .
­Neues Wiener Journal“ donosi źe liczba bezro״

botnych w Berlinie podniosła się obecnie do 189 tys. 
ludzi. Przeciętnie każdy dwudziestypierwszy berlióczyk 
pozbawiony jest pracy, a każdy trzydziesty drugi 
pobiera zapomogę dla bezrobotnych.

Sprawy polskie.
Ski&d now ego ״S tro n n ic tw a  

Chłopskiego“.
Usunięty z ״Wyzwolenia“ poseł Jan Dąbski wraz 

grupą oddanych sobie posłów utworzył, jak już pisa­
liśmy, nowy klub sejmowy pod nazwą ״Stronnictwo 
chłopskie“ w skład w którego wchodzą posłowie;

Antoni Bujak z Sandomierskiego, Franciszek Chyb 
z Kieleckiego, Jan Dąbski z Łowickiego, Jan Duro 
z Opatowskiego, Wład Fiałkowski z Piotrkowskiego, 
Stan. Helman z Nowogródzkiego, Tytus Jemielewski 
z Puławskiego, Jan Ledwoch z Włoszczowskiego, Ta­
deusz Niedzielski z Sochaczewskiego, Dr Karol Pola­
kiewicz Białostockiego, Józef Sanojca z Krakowskiego, 
Jan Szafranek ze Stopnickiego, Jan Tabor z Miechów 
skiego, Andrzej Waleron z Jędrzejewskiego, Wład. 
Wójtowicz ze Złoczowskiego, Stanisław Wrona z Kra­
snostawskiego, Jan Zalewski z Garwolińskiego.

Wszyscy wymienieni należeli dotychczas do ״Wy­
zwolenia“. Prócz nich z nowym klubem ma się po­
łączyć grupa posłów z Kresów wchodnich w liczbie 
5, na czele której stoi poseł Dubrowik.

U c se le n ie  Staszica w »«kołach.
W związku z setną rocznicą zgonu Stanisława 

Staszica Minister Wyznań Religijnych i !Oświecenia 
publicznego polecił kuratorom okręgów szkolnych za­
rządzić, aby w okresie czasu od 20 stycznia do 20 
lutego br. we wszystkich szkołach odbyły się specjalne 
wykłady na godzinach nauki histoiji i języka polskie- 

v go dla młodzieży szkolnej (w powszechnych szkołach 
dla młodzieży starszej) celem bliższego zaznajomienia 
jej z życiem, działalnością i pracami wielkiego obywa 
teła oraz celem uczczenia jego zasług.
A gitacja na rzec« zbliżen ia  P olsk i 

z Czechosłowacją.
Profesor praskiego uniwersytetu Imienia Karola, 

\  któryvzajmuje katedrę polskiej literatury i języka na 
tymże uniwersytecie, wyjeżdża w lutym do Polski w 
celu wygłoszenia szeregu odczytów. W odczytach 
tych profesor poruszy sprawę rozwoju życia umysło 
wego narodu czeskiego w ostatnim stuleciu w poró­
wnaniu z życiem kaltuialnem Polski.
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córka, Gehrke Paweł fabrykant syn, Guziński Franci­
szek robotnik kolejowy córka, Zuppa Piotr ,robotnik 
syn, Beger Antoni robotnik syn, Dommach Marcin
robotnik syn, Drzewicki Ignacy robotnik syn, Głomski 
Jan robotnik kolejowy syn i córka, Drewek Bronisław 
kol. konduk. prowizorycz. syn, Nartowski Józef rolnik V 
syn, Remus Franciszek prowlz. magazynier kolej, córka,
Bratz Jan robotnik córka, Szulc Ryszard robotnik z 
Jakubowa syn, Look Aleksander pom. wychowawca 
Zafcł. Popraw, syn, Schulz Jan robotnik 2 córki, Wąs 
Józef asystent kolejowy syn, Piepiorka Antoni robotnik 
syn, Zuchowski Franciszek fryzjer syn, Schiefelbein 
Jan strażnik celny córka, Ryngwelski Józef aspirant 
Starostwa córka, Matuszewski Stanisław elew kolejowy 
syn, Binka Feliks robotnik kolejowy córka, Błaszkowski 
Jakób robotnik kolejowy syn, Zuppa Władysław zwrot­
niczy I klasy syn, Bieszk Stefan nauczyciel gimnazj. /  ( 
córka, 3 nieślubne urodzenia.

— Ś lu b y  w C h o jn ic a c h  zawarte w czasie od 
9. 11.25 do 20.1.26 r. Deklarant kolejowo-celny Jan 
Wołoszyk z Jadwigą Łyczywek oboje z Chojnic. 
Oberżysta Paweł Labon z Karsina z Leokadją Rink z 
Chojnic. Robotnik kolejowy Jan Głomski z pokojów­
ką Marją Sawallich oboje z Chojnic. Robotnik Antoni 
Piesik z Marją Schmidt oboje z Chojnic. Kupiec Pa­
weł Reichel z Martą Bethke oboje ;;z Chojnic. Książ­
kowy Józef Lubecki z Marją Deją oboje z Chojnic. 
Robotnik Feliks Stoltmann z Widna z Teodozją Le­
wińską z Chojnic.

— O p o z w o le n ie  n a  broń I k arty  ł o ­
w ie c k ie . Ze względu na zbliżający się termin od­
nawiania pozwo.leń na broń i karty łowieckie — wy­
jaśniło min. spraw wewn. władzom administracyjnym 
I instancji, że prolongata tych pozwoleń i kart na rok 
1926 — ma się odbywać przez umieszczanie na ze­
szłorocznych napisu: ״ważna na rok 1926*— i przy­
łożenie pieczęci.

Zarządzenie to ma na celu zaoszczędzenie 
wydatków na nowe blankiety i zmiejszenie pracy •׳ 
funkcjonarjuszom starostw.

— E k sp ed y cja  to w a ro w a  P K P  w C hoj­
n ica ch  donosi, że od dnia 1. 12. 25r. podlegają po­
kwitowania z odbioru zaliczeń opłacie stemplowej, 
którą kwitujący winien uiścić w znaczkach stemplo­
wych na zaświadczeniu zaiiczeniowem.

Opłaty te wynoszą: przy sumie do 50 zł 1 gr. 
powyżej 50 zł. do 500 zł. 10 gr., powyżej 500 zł. do 
1000 zł. 20 g r , od każdych dalszych, choćby tylko 
rozpoczętych 1000 zł. 20 gr. więcej (Dz. U. Nr. 36/24 
poz. 392, § 2e).

— C iężk ie  c sa sy  d la  p a la czy . Monopol 
tytoniowy zamierza ponownie podnieść ceny tytoniu, 
papierosów i cygar o 20 proc.

Powodem tej niesłychanej nowej podwyżki ma 
być podobno podrożenie surowca zagranicznego.

— P o d w y ż k i c e n  cukru n?e b ęd z ie . W 
Ministerstwie skarbu odbyła się narada z przedstawi­
cielami przemysłu cukrowniczego przy udziale posłów 

"sejmowych. Na naradzie tej ustalono obustronnie 
i ostatecznie, że obecne ceny cukru nie zostaną pod­
niesione.

Z Pomorza.
— W iele , pow. chojnicki. (Nowe stowarzyszenie.) 

Swego czasu istniało w tutejszej parafji bractwo ״Dzie­
ciątka Jezus“ lecz z biegiem czasu ustało Obecnie, 
staraniem tut. ks. prób. Wryczy powstało na nowo 
 .Dzieło“ czyli Stowarzyszenie św. Dziecięctwa Jezus״
Jest to Stowarzyszenie misyjne dzieci katolickich, na 
ratowanie dzieci pogańskich, pozbawionych łaski chrztu 
i światła wiary־ Obecnie liczy Stowarzyszenie 130 
członków, a liczba jego codzień wzrasta. Nowopow­
stałemu stów. ״Szczęść Boże“ 1

K R O N I K A .
D z i ś :  Agnieszka, p. m.

2J. 1. 26. Słońca wschód 8. I zachód 16.23
Księżyca wschód 11.39 zachód 24.38

J u t r o :  t  Wincenty i Anastazy, mm.
22. 1. 26. Słońca wschód 7.69 zachód 16.25

Księżyca wschód 12. 2 zachód 1.51

Z miasta.
C h o jn ie .« ,  dnia 21 stycznia 1926 r

— Z ebranie n ad zw yczajn e Związku Z. D. K. 
koło Chojnice odbyło się wczoraj w środę o godz. 
19.30 w lokalu p. Smeji. Zebranie zagaił prezes 
p. Zdrenka przy udziale 45 członków, podając zarazem 
porządek obrad i witając przedstawicieli zarządu głów 
nego i okręgowego. Sekretarz !>. Dończyk odczytał 
protokół z ostatniego zebrania. Na przewodniczącego 
zebrania wybrano jednogłośnie prezesa zarządu głów­
nego p. Krajewskiego. Prezes miejscowy p. Zdrenka 
zdał sprawozdanie z działalności zarządu i zabawy 
odbytej z okazji rocznicy poświęcenia sztandaru. Jako 
drugi zdał sprawozdanie sekretarz zarządu a następnie 
skarbnik p. Łangowski: dochodu było 2000,41 zł. roz­
chodu 1795,70 zł. pozostało nadwyżki 210,71 zł. na 
rok bieżący. Stan kasy pośmiertnej wynosi 1 300 zł

Po sprawozdaniu wywiązała się dyskusja, w której 
zabierał głos p. Megger.

Prezes okręgowy p. Geca nawoływał do solidarnej 
wspólnej pracy ł obowiązkowości.

Następnie przystąpiono do wyboru zarządu. Pre­
zesem wybrano p. Meggera, zastępcą prezesa p. Kot• 
lęga, sekretarzem p. Dończyka, zast. sekr. p. Zdręka, 
skarbnikiem p. Kowalskiego. Po ukończeniu wyborów 
i przyjęciu urzędu wygłosił referat prezes zarządu 
głównego p. Krajewski.

Po referacie prezes p. Megger zamknął zebranie 
o godz. 11,30.

— Na r z e c z  b ezro b o tn y ch  ofiarował p. Śli­
wiński 50 funtów kiszek.

— U rod zen ia  w  C h ojnicach  w czasie od 
9 11 25 do 20 1 26 r. Dr. Machowiński lekarz syn, 
Meller Józef robotnik syn, Wirkus Piotr, handlarz syn, 
Kukliński Jan palacz parowozu córka, Wagner Broni­
sław kraj. inspektor budownictwa syn, Rydzkowski 
Władysław robotnik syn, Czerwiński Franciszek robot 
nik syn, Synak Tomasz robotnik córka, Winkowski 
Leon komornik sądowy córka, Poniecki Antoni po ­
mocniczy palacz parowozu syn, Turzyński Juljan biu­
rowy córka, Rogowski Erazm listonosz syn, Bluma 
Stefan robotnik syn, Grabosz Wojciech kupiec córka, 
Mikuła Jan robotnik syn, Piesik Feliks !robotnik syn, 
WGtrowski Franciszek robotnik syn, Rybak Jan st. 
posterunkowy służby śledczej syn, Czarniak Andrzej 
strażnik celny z Cturzykowa syn, Ossowski Jakób ro­
botnik syn,״ Wesołowski Jakób strażnik celny syn, 
Raczkowski Sbnisław kupiec córka, Kiełpiński Józef 
zwrotniczy II klasy córka, Adryan Wacław maszynista 
kolejowy córka, Ossowski Jan asystent kolejowy syn, 
Gryfka Bernard robotnik kolejowy córka, Steinke 
Franciszek strażnik celny córka, Januszewski Józef 
hotelista syn, Kosecki Antoni dozorca Zakł. Popr. córka, 

,Moźuch Bolestaw robotnik kolejowy syn, Warczygłowa 
Kazimierz magazynier kolejowy sya, Kminikowski Wła­
dysław fryzjer syn, Sternalski Franciszek kancelista 
przy Sądzie Pow. syn, Piekarski Jakób robotnik kole­
jowy córka, Szamoeki Władysław ku siec z Brus syn, 
Theus Franciszek robotnik syn, Knak Franciszek ro­
botnik kolejowy syn Szark Ja a robotnik córka, Kobus 
Bolesław m-igazynier kolejowy syn, Jażdżewski Leon 
robotnik kolejowy syn, Szarkowski Ludwik kolejowy 
konduktor pomocniczy córka, Szalwa Władysław ro 
botnik córka, Gwiazdowski Teodor konduktor pociągu

Ceny biletów klasy IV zaokrągla si< do najbliż­
szych pełnych parzystych groszy wzwyż, a ceny bile­
tów kl. III na pociągi osobowe i mięszane do najbliż­
szej liczby wzwyż, podzielonej przez 4.

Ceny biletów na pociągi osobowe i mięszane 
oblicza się według następujących opłat jednostkowych 
za kilometr:

W klasie IV za kilometry od 1 do 200 po 3,33 
gr; za kilometry od 201 do 4*0 po 2,66 gr; doliczane 
do ceny biletu 6,66 zł, przypadającej za pierwsze 200 
km,; za kilometry od 401 do 6 .0 po 2 grosze doli­
czane do ceny biletu 11 98 zł, przypadającej za pierw­
sze 400 km; za każdy dalszy kilometr po 1.33 gr, 
doliczane do ceny bi.etu 15 98 zł, przypadającej za 
pierwsze 600 km.

W klasie III. za kilometry od 101 do 200 po 5 gr; 
za kilometry od 2ul do 400 po 4 gr doliczane do 
ceny biletu 10 zł przypadającej za pierwsze 200 km ; 
za kilometry od 491 do 600 po 3 gr, doliczane do 
ceny biletu 18 zł przypadającej za pierwsze 400 km; 
za każdy dalszy kilometr po 2 gr, doliczane do ceny 
biletu 24 zl. przypadającej za pierwsze 600 km.

W klasie II ceny biletów są 1 i pół raza a w 
klasie 1 — 2 i pół razy wyższe niż w klasie III

Ceny biletów dodatkowych kl. III. na pociągi 
pospieszne wynoszą czwartą część odnośnych cen bile­
tów na pociągi osobowe i mieszane za pełne strefy 
po 100 km. przyczem, o ile cena biletu dodatkowego 
klasy HI wynosi liczbę niepodzielną przez 20, to za 
okrągła się ją wzwyż do liczby podzielnej przez 20.

Ceny biletów dcdatkowych na pociągi pospieszne 
kl, II są 1 i pół razy, a klasy I — 2 i pół razy wyż­
sze niż kl. III.

Ceny biletów na pociągi pospieszne otrzymuje 
się przez dodanie do cen biletów na pociągi osobowe 
i mieszane cen biletów dodatkowych na pociągi pos 
pieszne, przypadających za daną strefę i klasę.

Ceny biletów na pociągi luksusowe (ekspresowe) 
otrzymuje się przez dodanie do cen biletów na pociągi 
pospieszne połowy tychże cen biletów.

Ceny biletów dodatkowych na miejsca numero­
wane do siedzenia w wagonach osobowych (miej 
scówki), bez względu na rodzaj pociągu i odległość 
przejazdu wynoszą w kl. III — l.iO zł, w kl. II — 
1.50 zł i w kl. I — 2,50 zł

Dopłata za przejście do klasy wyższej, niż na to 
zezwala wykupiony bilet uregulowano także odmiennie 
od systemu obecnego.

Postanowienie to zawiera w dalszym ciągu szcze 
gółowe przepisy w sprawie opłat i warunków uzyska­
nia oraz używania kart szkolnych, robotniczych, okre­
sowych, zbiorowych, wycieczkowych dla inwalidów 
wojennych i t. d. Ostatnie przepisy odnoszą się do 
taryfy bagażowej.

Wiadomości kościelne.
C zęstochowa.

Uroczystości, związane z konsekracją i ingresem 
nowomianowanego biskupa częstochowskiego ks, dr. 
Kabiny, odbędą się w dniach od 3 i bm. do 2 lutego.

Od 15• do 25. b.m.
przyjmują listowi przedpłatę na ״Dziennik Po 
morski- na miesiąc luty.

Prosimy o odnowienie przedpłaty i zachę­
cenie innych do zaabonowania ,Dziennika 
Pomorskiego“.

Nędzarz otworzył usta, chciał mówić, ale kurcz 
chwycił go za szczękę, broda zaczęła mu drgać i zdo­
łał wyszeptać tylko :

— Ze . . .  Zbaraża.
— Wina mu dajcie! — rzekł jakiś głos.
Podano w mgnieniu oka napełniony kubek,

przybysz wypił go z wysileniem. Przez ten czas kanc­
lerz zrzucił ze siebie delią i okrył nią jego ramiona.

— Możesz teraz mówić ? — pytał po niejakim 
czasie król.

— Mogę, — odpowiedział pewniejszym głosem 
rycerz.

— Ktoś jest?
— Jan Skrzetuski..  porucznik husarski.
— W czyjej służbie ?
— Wojewody ruskiego.
Szmer rozszedł się po sali.
— Co słychać u was ? co słychać ? — pytał go­

rączkowo król.
— Nędza.. g łód .. jedna mogiła...
Król zasłonił oczy.
— Jezusie Nazareński! Jezusie nazareński! — 

mówił silnym głosem.j
Po chwili znów spytał;
— Długo się możecie trzymać ?
— Prochów brak. Nieprzyjaciel we wałach.. .
— Siła go ? (
— Chmielnicki. . .  Chan ze wszystkiemi ordami.
— Chan jest?
— Jest...
Nastąpiło głuche milczenie. Obecni spoglądał! 

po sobie ; niepewność odmalowała się na wszystkich 
twarzach.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

się na oścież i wpadł zdyszany Tyzenhauz, rękodajny 
dworzanin królewski,

— Miłościwy królu! — zawołał, — przybył to­
warzysz ze Zbaraża.

Król zerwał się z krzesła, kanclerz powstał rów­
nież i obudwom wyrwał się z ust okrzyk:

— Nie może być.
— Tak jestl stoi w sieniach,
— Dawaj go sam ! — zawołał król, klasnąwszy 

w dłonie — N;ech go umorzy frasunek. Dawaj go 
sam, na Matkę Najświętszą.

Tyzenhauz zniknął we drzwiach i po chwili, za­
miast niego, zjawiła się jakaś wysoka, nieznana postać.

—- Bliżej, mości pan ie; — wołał król, — bliżejl 
Radzi cię widzimy 1

Towarzysz przysunął się aż do stołu i na jego 
widok król, kanclerz i starosta łomżyński cofnęli się 
w zdumieniu. Przed nimi stał jakiś straszny człowiek 
raczej widmo; łachmany podarte na strzępki zaledwo 
okrywały jego wychudłe c ia ło ; twarz miał siną 
umaczaną błotem i krwią, oczy płonące gorączkowem 
światłem; czarna rozczochrana broda spadała mu na 
piersi, zapach trupi rozchodził się od niego na około 
a nogi tak drżały pod nim, że musiał się o stół 
wesprzeć.

Król i dwaj panowie patrzeli na niego szeroko 
otworzonerai oczymi. W tej chwili drzwi otworzyły 
się i weszła hurma dygnitarzy wojskowych i cywil 
nycb : generałowie Ubłd i Arciszewski, podkanclerzy 
litewski Sapieha, starosta rzęszycki, pan Sandomierski. 
Wszyscy stanąwszy za królem, patrzeli na przybysza, 
król zaś rzekł;

— Ktoś ty ?

Bunt Chmielnickiego.
87) P o w i e ś ć  h i s t o r y c z n a .

Więc nie przeciwiał się od razu, pochwalił na 
wet myśl, ale odradzał pospiech; przedkładał królowi 
że można to uczynić jutro łub pojutrze — a tymcza 
sem mogą nadejść pomyślne nowiny. Każdy dzień 
będzie powiększał rozprężenie pomiędzy czernią, znę­
kaną klęskami pod Zbarażem i wieścią o zbliżaniu się 
królewskiem. Bunt może stopnieć od promieni m a­
jestatu, jak od promieni słonecznych, aie trzeba mu 
dać czas. Król zaś nosi w sobie ocaien e cćłej Rze­
czypospolitej i pod odpowiedzialnością wobec Boga 
i potomności nie powinien się narażać, tern bardziej 
że w razie nieszczęścia wojska zbaraskie byłyby wła­
śnie zgubione bez ratunku

— Róbcie, co chcecie, byłem miał języka na 
jutro, — odparł król na to wymowne dowodzenie Osso 
lińskiego.

1 znowu nastała chwila milczenia. W oknie 
stanął ogromny złoty księżyc, ale w komnacie pociem­
niało, bo grzyby urosły na knotach świec.

— Która godzina? — pyta król.
— Północ blisko, — odrzekł Radziejowski.
— Nie będę spał tej nocy. Obóz objadę, a wy 

jedźcie ze mną. Gdzie Ubald i Arciszewski.
— W obozie. Pójdę rzec, by konie padano, — 

odpowiedział starosta,
I zbliżył się ku drzwiom. Wtem w sieni zrobił 

się jakiś ruch, słychać było przez chwilę żywą rozmowę 
odgłos pospiesznych kroków, wreszcie drzwi otworzyły
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Wełniane oończochy, skarpetki, getry, rękawiczki, chustki na głowę, szale i ochraniacze na uszy. 
n i m B H i K M a n a s s M  s a w s « «

[ ciysto wełniane 
ł półwełniane 
j kutnerowskie

N ow y am basador F r a o f j i .
Dyrektor dep. spraw politycznych (we francuskiem 

min. spraw zagranicznych) p Laroche został miano­
wany ambasadorem francuskim w Warszawie.

Ruchu!Towarzystwach.
C h o jn ic e  . Walne zebranie Pomorskiego Związ­

ku Osadników Rolnych na powiat Chojnice odbędzie 
się w niedzielę dnia 24 stycznia 1926r. o godz. 12 
w poł. w lokalu p. Jażdżewskiego w Chojnicach. 
Wszystkich osadników w powiecie tak anulacyjnych 
jak rentowych na powyższe zebranie zaprasza

Zarząd.
C h o jn ic e . Walne zebranie Kasy Spółdzielczo* 

osadniczej odbędzie się dnia 24 bm , o godz. 1 ej w 
poł. w lokalu p. Jażdżewskiego.

Przybycie wszystkich członków konieczne.
Zarząd.

C h o jn ice -  Związek Inwalidów Wojennych. 
Roczne walne zebranie odbędzie sie w niedzielę, 
dnia 24 bm., o godz 12-tej w południe w małej 
salce hotelu Januszewskiego. Gdyby na oznaczony 
czas liczba członków co do prawomocności wyborów 
nie dopisała odbędzie się następne walne zebranie 
30 minut później w tym samym lokalu i będą uch­
wały powzięte ważne bez względu na ilość członków 
obecnych. Zebranie zarządu odbędzie się w sobotę, 
dnia 23. bm., o god. 7 mej wieczorem w lokalu 
p. Januszewskiego. Zarząd.

Bądź zawsze stałym
Jest to zasada, którą należy się zawsze kie­

rować. Kto jest konsekwentnym, ten nie będzie 
narażonym na szkody. Pozostanie on zawsze wier­
nym wypróbowanym środkom i nie będzie szukał 
innych. Kto np. użył raz tylko idealnego środka 
do mycia głowy ״Sehampoonu z czarną główką“, 
nie pozwoli już sobie innego narzucić, gdyż prze­
konanym jest, iż niema lepszego środka do mycia 
i pielęgnowania włosów niż Schampoon z czarną 
główką. Należy przeto przy kupnie żądać jedynie 
wyżej mymienionego

Schampoonu z czarną główką
zwracając baczną uwagę na markę ochron­
ną ״czarna główka“.

Wyłączna sprzedaż:
Z a k ł a d y  P r z e m y s ł o w e

Barol Szopper S.B., Bielsko (Śląsk).

się tam ״najwięksi‘ rabini i cadycy ,świata“. Nie 
dawno zgłosił się tam w stroju rabińskim, starszy żyd, 
oświadczył, że jest cadykiem i zażądał, ״mieszkania 
i stołu“. Dano mu jedno i drugie. Cadyk począł 
nauczać i czynić ,cuda“ przeważnie nad kobietami. 
Codziennie w pewnych godzinach cadyk ״cudotwórca“ 
przepadał. Jedni mówili, że w samotności modli się 
i szuka natchnienia, drudzy szeptali, źe uprawia rze 
czy karygodne. Zaczęto śledzić ״cudotwórcę* i wy 
kryto takie rzeczy, od których włosy powstają na 
głowie. ״Cudotwórca“ chodził bowiem pokryjomu do 
miejsc b. podejrzanych, spotykał się ze złodziejami 
itd. Młod;<i chasydzi zwabili ״cudotwórcę“ do bóżnicy 
rozebrali i dali mu sto bizunów na pamiątkę. ״Cu 
dotwórca“, którego nazwisko jest dotąd nieustalone, 
leczy się obecnie w szpitalu.

— Ł u ck . (Nowe domy ludowe na Wołyniu.) 
W najbliższym czasie powstaje na Wołyniu szereg 
nowych domów ludowych. Poświęcono ostatnio pię­
kny murowany budynek domu ludowego w Ktwercach 
pod Łuckiem. Zbudowano go z inicjatywy miejsco 
we *o koła Macie zy szkolnej. W dniach najbliższych 
poświęcony będzie dom ludowy w Ratnie, w pow. 
kowelskim. Zbudowano go staraniem miejscowego 
koła Polskiego Tow. opieki nad kresami wschodniemi. 
To samo Towarzystwo przystępuje do budowy domu 
ludowego we Włodzimierzu. Już w lecie rb. część 
tego domu oddana będzie do użytku publicznego.

Ostatnie telegram y.

M a i  g o s p a U a r t z y .
Giełda Gdańska.

dnia 21 stycznia 1926 r.
100 złot. 71.42 guld. gd.

7 28 zł.

Kurs dolara w Warszawie.
dnia 21 stycznia 1926 r.

dolar

Poznańska giełda zbożowa.
Poznań, 20. 1. 1926 r,

zał. ładunek wagi 
w złotych.

20.00— 21 00 zł.
34.00— 36.00 
20 00—21 00
22.00— 24.00
21.00—  22 00

Warunek: Handel hurt. fr. st.
dostaw, zaraz za 100 kg. 

Żyto 
Pszenica 
Jęczmień
Jęczmień wyborowy 
Owies

koniec części redakcyjnej.

Redaktor naczelny: L e o n  F o r m a ń s k i  
Redaktor odpowiedzialny: S t e f a n  T o b o l s k i .  

Drukiem i nakładem drukarni ״ Dziennika Pomorskiego* 
w Chojnicach.

O dw ledaiiiy w  Pradze.
Pod koniec lutego wyjedzie premjer Skrzyński do | 

Pragi. Będzie to rewizyta ministra Benesza. Termin 
wyjazdu uzależniony jest od ratyfikacji konwencji 
polsko-czeskiej.

O rk an  na M orzu Osssrnem״
Podczas ogromnej burzy na Morzu Czarnem wy­

wrócił się okręt turecki, przyczem 21 marynarzy stra­
ciło życie.

C iężka eksp lozja  na p a r o w c u  
h iszp ań sk im .

Na hiszpańskim parowcu turystycznym ״Comera 
Hiero“ nastąjił pod Las Palmas ciężki wybuch. Dwóch 
pasażerów natychmiast postradało życie. Większa 
liczba osób jest mniej lub więcej rannych.
T t t P f j «  o b a w i a  s i ę  A n g l j i  i  G r e c j i .

Sojusz grecko angielski wywarł w tureckich kołach 
rządowych pewne zaniepokojenie Turcy przypuszczają, 
że Anglja, celem skręcenia bicza na nich, przedstawiła 
również innym państwom bałkańskim propozycję za 
warcia sojuszu. Sojusz angielsko grecki uważa się 
pozatem jako zabezpieczenie portu greckiego Saloniki 
przeciw Jugosławji.

Pożar w zakładach Forda.
W Detroit spaliły się budewle doświadczalne dla 

statków napowietrznych Forda, wartości 300 tys. doi 
O^tra  zima w e Francja.

Mrozy i śnieg trwają w dalszym ciągu w całej 
Francji. Z wielu okolic donoszą o ofiarach zimna. 
P o  b  n k n t h c i i  —  z n a c z k i  p o c z t o w e .

Jak donoszą z Florencji, aresztowany tam zosta- 
pewien Bułgar nazwiskiem Marków, zamieszany w aferę 
fałszerstwa jugosłowiańskich znaczków pocztowych 

Podw fki we F r a o r j t  
Wpływy z podatków w roku 1925 przewyższyły 

o 2 miljardy i 500 miljonów wpływy podatkowe w r. 
1924.
D em onstracja so c ja lis tó w  w  Gdańska.

W nadchodzącą niedzielę odbędzie się w Gdańsku 
wielkie demonstracyjne zebranie, zwołane prztz socjal­
nych demokratów gdańskich. Na zgromadzeniu prze 
mawiać będzie m. i. przedstawiciel socjalnych demo 
kratów Rzeszy niemieckiej.

G w a łto w n y  h u ragan ,
Prasa donosi z Las Palmas (wyspy Kanaryjskie), 

źe szalał tam gwałtowny huragan, który zniszczył całą 
okolicę L^s Palmas. Huragan zburzył liczne domy 
oraz mosty i zniszczył wiele linji kolejowych i dróg. 
Plantacje bananów zostały spustoszone. Zniszczeniu 
uległa również większa część ulic wielu miast.

Bez Bez
opłaty.

Do
opłaty.

Urzędu pocztowego

[w miejscu«

Do

Urzędu pocztowego

w miejscu.

— B ru sy . (Zebranie Zw. Lud. Nar)  W nie 
dzielę dnia 24 bm. bm, odbędzie się zaraz po nabo 
źenstwie głównem w sali p. Bruskiego zebranie człon­
ków i sympatyków Zw. Lud. Nar. Przemawiać będą: 
poseł ks. Kubik i poseł Sacha, naczelny redaktor 
״ Słowa Pomorskiego“
> — T uchola . (Konferencja poselska Zw. Lud.
N ar) W niedzielę dnia 24 bm. odbędzie się zaraz 
po nabożeństwie głównem. w sali browaru zebranie 
członków i sympatyków Zw. Lud Nar. Przemawiać 
będą: poseł Petrycki nacz. red. ״Gazety Bydgoskiej“ 
i poseł Arcichowski.

— G rudziądz• (Morderstwo i zabójstwo.) Po 
sprzeczce z żoną przy wieczerzy lekarz dr. M. Szyma- 
szek w wieku około 30 lat zastrzelił żonę swoją w 
wieku około 41 lat na miejscu strzałem z rewolweru, 
a nastąpnie wymierzył sobie w głowę dwa strzały, 
które spowodowały śmierć natychmiastową. Według 
wiadomości zaczerpniętych na miejscu od mieszkańców, 
zachodziły tam niesnaski od pewnego czasu między 
małżonkami, a powodem miało być podejrzenie mał 
żonka o rzekomą niewierność żony. Oboje poznali 
się dawniej w Wejherowie, gdzie żona samobójcy, 
a wówczas wdowa, pełniła obowiązki nauczycielki 
w jednym z zakładów naukowych Pobrawszy się, 
osiedli w Grudziądzu przy ul. Sienkiewicza; dzieci 
z pierwszego małżeństwa żony wychowywały się przy 
babce w Krakowie. Zmarła w tak tragiczny sposób 
ybyła nauczycielką przy tut. Szkole Handlowej Zabój 
stwo i samobójstwo nastąpiło w przedpokoju, gdzie 
po sprzeczce żona chciała powstrzymać męża przed 
wyjściem na miasto. Na huk strzałów przybiegli zaraz 
mieszkańcy, wybili szybę w drzwiach przedpokoju, 
które otworzyli. Oczom ich przedstawił się wstrząsa­
jący widok: tuż przy drzwiach leżała bez życia żona, 
a obok niej mąż dogorywający.

—  S p ę g a w s k ,  pow. Starogard (Pożar). Wczwar­
tek wybuchł około godz. 21 z pałacu pana 
barona von Paleskiego ogień, który miał powstać 
z kąpielni i to z powodu wady kotła. Ochotnicza 
straż pożarna z Starogardu stanęła rychło do pomocy, 
ogień zdołano stłumić własnemi siłami. Szkody po­
wstałe są wielkie.

— (Włamanie). Nieznani sprawcy włamali się 
w tych dniach do mieszkania gospodarza Józefa Za­
krzewskiego w Barłożnie i skradli odzieży wartości 
około 2000 zł. Policja jest na tropie włamywaczy.

— C h e łm n u . (Znalezienie zwłok w torfisku). 
Donosiliśmy przed niedawnym czasem o zaginięciu 
12 letn. dziewczynki Ropińskiej, którą matka wysiała 
do swego ojca, pracującego w Unisławiu. Obecnie 
znaleziono zwłoki jej w torfiskach w Raciniewie. 
Prawdopodobnie, chcąc sobie skrócić drogę, szła przez 
łąki i wpadła do jednego z torfisk, które ssę na łąkach 
tych znajdują.

— C hełm ża. (Nowe biuro adwokackie) Dr. 
,, Zbigniew Lubicz Hrehorowicz, dotychczasowy podpro 

4kurator przy bydgoskim Sądzie Okręgowym, b pod­
prokurator przy Sądzie Okręgowym w Ostrowie, ustąpił 
z zajmowanego stanowiska i otworzył w Chełmży kan 
celarję adwokacką.

Z Poznańskiego•
— Poznań. (Wskrzeszenie pięknej tradycji). W 

ub. sobotę na dziedzińcu klasztornym oo Franciszkań- 
ców odbyło się rozdanie cbleba między ubogich. Jest 
to wskrzeszenie dawnej tradycji klasztorne!, kiedy za 
kony obdarzały rzesze ubogich chlebem i pożywieniem 
przyrządzanem w kuchniach klasztornych.

Z dalszych stron.
— W a rsz a w a . (Spalona żywcem.) Zatniesz 

kała przy córce w domu przy ul Lipowej, 82 letnia 
Józefa Skórecka, będąc od 2 ch lat chora na nogi, nie 
opuszczała łóżka. Córka Skóreckiej wyszła na miasto 
po zakupy na obiad, pozostawiając chorą matkę bez 
opieki. Wkrótce po wyjściu Skóreckiej, wypadł z 
piecyka żelaznego, stojącego nieopodal łóżka chorej 
kawałek rozżarzonego węgla i zatlił leżącą na pod 
lodzę szmatę Staruszka, chcąc usunąć węgiel, pociąg 
nęła za szmatę, lecz węgiel wpadł pod łóżko, gdzie 
zapaliły się różne rupiecie. Wkrótce zajęło s ę łóżko, 
na którem znajdowała się chora. Słabych jęków pa

k lącej się żywcem staruszki nikt z sąsiadów nie usły­
szał, przeto nie mogli przyjść jej z pomocą. Wkrótce 
łóżko zapadło się i staruszka wpadła w największy 
żar. Zebrawszy resztki sił, Skórecka powlokła się do 
drzwi 1 rękami oraz nogami zaczęła stukać. Wów 
czas dopiero nadbiegł sąsiad, wyważył drzwi i porwał 
na korytarz palącą się staruszkę, poczem zerwał pa 

\  lącą się odzież. Lekarz Pogotowia stwierdził ogólne 
poparzenie ciała i po opatrunku, przewiózł Skórecką 

*w stanie bardzo ciężkim do szpitala Dzieciątka Jezus. 
Pożar ugasiło pogotowie ratuszowego oddziału straży 
ogniowej

— Warszawa. Jedno z pism warszawskich 
opisuje fakt przy ulicy Franciszkańskiej mieści się 
i  zw. bóżnica chasydów mszczonowskich. Zbierają
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Licytacja przymusowa
W sobotę, dnia 23 siyczBl■
0 godz. 3.30 po południu 
sprzedam na sołectwie t»r 
Męcikale najwięcej dającemu

za gótówkę
2 krowy, 2 cielaki, 
S świnie, 1 bryczkę,
1 sanie wyjazdowe, 
24 mtr. drzewa opa­
łowego, 1 szafę do

rzeczy.
Winkowski 143

kom. sądowy, Chojnice.׳'

1 0 0 0  z ł .
wypożyczę na dogodnych 
warunkach za otrzymanie 
stałej p o s a d y  biurowej 

branża obojętna.
Spieszne oferty z poda­

niem pensji do niniejszego 
pisma pod nr. 146.

Dnia 18 bm. o godz. 23,30 zasnęła 
po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach opa­
trzona św, Sakramentami, moja najdroższa 
i nigdy niezapomniana żona, nasza ukochana 
matka i nasza droga córka w 27 roku życia

ś. p- 1  Frysiów

M M  Kalifa.
W ciężkim smutku pogrążony

maź z dziećmi I rodzeństwo.
Eksportacja zwłok na wieczny spoczynek 

odbędzie się w piątek dnia, 22 bm. o godz. 9  ej־
z zakładu św. Boromeusza. 130

Dnia 19 stycznia zasnęła w Bogu, zaopatrzona 
Sakramentami św. po ciężkich cierpieniach żona pana 
Inspektora szkolnego

noffmnncdJDHorto Z M M
Zachowamy ją w  pamięci i zarazem współczujemy 

z p. Inspektorem.

Roda S zk o ln a  i Rada G m inna.
Brusy, dnia 21 stycznia 1926 r.

Sprzedaż inwenturowa kończy się
w sobotę, dnia 23 stycznia 1926 roku.

Dom mód 3. Jączyński.
L ic y ta c ja p rz y m u so w a
W sobotę, dnia 23 ! 2$.
0 godz. 10 30 w lokalu p. 
Jażdżewskiego, restauracja 
pod Złotym Lwem sprzedam 
najwięcej dając, za gotówkę
1 vage decgntalaa
1 grabie
2 biurka
4 kanapy
1 futra
większa ilość towarów ko­

lonialnych
5 iusek
mniejsza ilość sprzętów 

kuchennych 
t lustro
2 forteplnny
1 szafę do ubruń 
1 stói t
1 wertyko 
l dywan 
1 bnfet 
1 kredens 
8 krzeseł 
l stół
1 garnitur stołowy
Również w tartaku p. Stein- 
hilbera ul. Dworcowa 

o godz. 12.
2 stopie desek

Markowski
komornik miejski. 145

Obiady
1 wydaje codziennie od 12 3.

Restauracjo WesierskI
i u lica B atorego 1.

Tel. 15. 140

Meblowany

pokój
dla 1 lub 2 panów od 
1 lutego do wydzierżawienia
ul Dworcowu 54 li piętro.

o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o oo
Szarownej publiczności podaję do 

wiadomości, iż o b ją łe m

§

FurmoAstua
Węsier&ki, ul B ab reg o l

Tel. 15
dostarcza 141

furmanki
w każdą stronę, 

również i zagranicę.

f  Kaflowy piec
lekki roboczy eóz
tanio na sprzedaż. 142 
ul. S trze leck a  81.

Jan Loch. 1 ,  - ״̂
. o o o o o o o o ^ o o o o o o o o ^ . " 0 1 ^ ’ , “ ^ ; : ' ' ’ ;

ii gatunkach po najtańszych 
cenach.

Rekowski,
Brusy, ul. Gdańska 8.
Kupno 1 zamiana wełny 

owczej. 136

restaurację
pani KsźmienkieiG, Rynek 12 

dawniej Ernest Welland,
którą będę prowadził w imieniu p. Szym- 
czakowej, wdowy po ś. p. Szymczaku 
posterunkowym Policji Państwowej.

O
o
o

Szanowną publiczność proszę o łaskawe
128poparcie.

O
§
O

8

Stenografii
wyucza

wszystkich listownie: 
prawie bezpłatnie:

Instytut Stonugruflczny,
Warszawa, Dep. 27.

Pocztówki z widokiem
Chojnic i okolicy

poleca w wielkim wyborze
K sięgarnia *־ 

Dmienn. P om orskiego-

UCZNIA
ogrodniczego

poszukuje

C. Błaszczyk
Chojnice. 138

Hajqteli RacłasW
p. Sitnu

poszukuje od 1 kwietnia

kołodzieja
z zacieinlkaiiii.

G M  Górnośląski
najlepszej znanej jakości

sprzedaje z dostawą do domu 
po najniższych cenach.

PoznoflsKI Bonk Ziemian, Sn. Akc.
Oddział Choinkę,

ul S z o sa  G dańska 1 — 3. 133

Ogłaszajcie
iw Dzienniku Pomorskim.

i

Wyjazdy
samochodowe
tok u otwartym ]okoteź krytym ©ozie

załatwia o każdej porze 
po cenach niskich bezkonkurencyjnych

RICHARD GEHRKE
Centrala samochodów

Człuchowska 9. C hojnice Telefon 108.

Cukier pudrowy,
Kawę,

Kakao,
Herbatę,

Syrop,
Śledzie mathies,

Mydło.
Proszek mydlany

poleca tanio

Dom Wysyłkowy „Merkur“
Chojssice.

Zamawiam niniejszem piBmo
„Dziennik Pomorski“

i  Chnjnfe 
N a I  k w a r t a ł

i proszę pobrać odemnie przez listowego przedpłatę 3 miesięczną 
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